
Noc mojego miasta

Dzień się już kończy
Światła lamp migocą we mgle
Ktoś biegnie, ktoś inny się spieszy
By jak najszybciej wrócić do domu.
Idę przez miasto, spokojnym krokiem
Wiem, że ten czas jest mój teraz.

To jest ten czas, najlepszy czas
Ten spokój, cisza i wkoło mrok
Nic, tylko iść ciągle przed siebie
Nie patrząc wstecz – dziś jest ta noc

To jest ten czas, najlepszy czas
Ten spokój, cisza i wkoło mrok
Nic, tylko iść ciągle przed siebie
Nie patrząc wstecz – dziś jest ta noc

Blask lamp odkrywa nieznane
Choć w dzień ulice są w moim mieście
Lecz teraz już tylko mrok i ciemność
A wkoło miasto zasypia – ja nie śpię
Chodzę, zaglądam to tu, to tam
Lecz celu żadnego w tym nie mam

To jest ten czas, najlepszy czas
Ten spokój, cisza i wkoło mrok
Nic, tylko iść ciągle przed siebie
Nie patrząc wstecz – dziś jest ta noc
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Ten spokój, cisza i wkoło mrok
Nic, tylko iść ciągle przed siebie
Nie patrząc wstecz – dziś jest ta noc

Gdzieś czasem odgłosy tramwaju
Gdzieś w pubie impreza wciąż trwa
Ja idę przed siebie, nie mając celu
Bo noc zawsze wyłania coś nowego
Coś, czego się bać lub z czym się zmierzyć
To jest noc miasta – mojego miasta



To jest ten czas, najlepszy czas
Ten spokój, cisza i wkoło mrok
Nic, tylko iść ciągle przed siebie
Nie patrząc wstecz – dziś jest ta noc
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Ten spokój, cisza i wkoło mrok
Nic, tylko iść ciągle przed siebie
Nie patrząc wstecz – dziś jest ta noc

Już blisko, już zaraz ta noc się zakończy
Lecz moje myśli i kroki zostaną na zawsze
To jakby zapisać te słowa w pamięci
I nigdy ich nigdzie więcej nie schować
Tak żyje to moje miasto
Miasto, co kocham i w którym żyję
Niech krótkie te słowa zostaną w pamięci
Bo to, co zobaczysz, przeżyjesz – to Twoje

To jest ten czas, najlepszy czas
Ten spokój, cisza i wkoło mrok
Nic, tylko iść ciągle przed siebie
Nie patrząc wstecz – dziś jest ta noc

To jest ten czas, najlepszy czas
Ten spokój, cisza i wkoło mrok
Nic, tylko iść ciągle przed siebie
Nie patrząc wstecz – dziś jest ta noc

Bądź tylko sobą, na zawsze sobą
Nie pozwól, by ktoś kiedyś płakał przez Ciebie
To, co dasz innym – zostanie też z Tobą
A miasto... Ono to wszystko pamięta!



